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Telegraficzne wiadomości.
P a r y ż ,  d. 1 3 .  L is topada ,  wieczorem o godzinie 8 . Na posiedzeniu 

dzisiejszem zgrom, naród, w ybran i  zostali dawniejsi w iceprezesowie i sekre­
tarze. W niosek  o przedłożenie  p ro to k u łó w  komisyi n ieustającej zwalcza 
B a r ro t ,  a zgrom adzenie  odrzuca. Następnie  w y b ran o  kom isyą  względem 
w niosku  o zaprow adzenie  osobnej po licy i,  k tóra  ma c z u w acn ad  bezpieczeń­
stw em  zgrom, naród ,  T ig o y  cofa sw ój wniosek o p rzyw rócen ie  pow sze ­
chnego g losowania .  J u t r o  nie będzie posiedzenia. S tro n n ic tw o  I h i e r s a  
zbliża się de p rezydenta  z p o w odu  j*g°  poselstwa. F lo ta  t r a n c u z k a , k tóra  
w y p ły n ę ła  z R ochelli ,  p rzy b y ła  do Brestu.

B e r l i n ,  1 5 .  Listopada. —  Oczekują tu  ju t ro  odpow iedzi gabinetu au- 
s tryackiego na wnioski p ru s k ie ,  k tóre  tu  uchw alono na dniu 9 .  b. ro. a p rze­
słano do W ie d n ia  p rzez hr. Lehndorfa. M ó w ią ,  ze A u s trya  sk łonną jes t  
do przy jęc ia  w n iosków  pruskich i na w olnych konferencyach ma być p rz e j ­
rzana  konsty tucya  zw iązku .  Tym czasem  pozostanie bundestag  w b ezczyn ­
ności. W  n o w y m  statucie zw iązku  rzeszy ma być p rzyznane P russom  p r a ­
w o  łączenia się. W  sp raw ie  heskiej m ają P ru s sy  ograniczyć się na ctapo- 
w ćj  drodze , pon iew aż  nieraasz p o w o d u  praw nego, aby  się mieszały do sp raw  
w e w n ę t rz n y c h  H essy i .  K urfi irsz t i sejm n iepow oła ł na pomoc P russ  i dla 
tego sami A u s t ry a c y  ze sprzymierzeńcami będą p rzyw racać  stan po rządku  
w  Hessyi. Z  tego pow od u  opuścili P rusacy  Fuldę. Ż ąda ją  przecie ,  aby  
s tanowili załogę w  K ass lu ,  i niechcą pozwolić na przejście w ojsk  exekucy j-  
nych do Szlezw igu  przez kraj p ruski.  P on iew aż  d o tąd  niem ogly  się p ań ­
stwa niemieckie zgodzić na p unk t  os ta tn i ,  p rze to  niety lko A u s t r y a ,  Bawa- 
ry a  i Saksonia pomnaża sw e  w o jsk a ,  ale i P ru s sy  kończą zruchom ienie  swej 
armii. Jeżel i  A u s try a  ze swemi sprzymierzeńcami n ieprzypuści P ru ss  do 
u po rządkow an ia  sp ra w  niemieckich, natenczas pozw alanie  na mniejsze sp ra ­
wy, jakiemi są łączenie się P ru ss  z pomniejszemi p ań s tw am i,  nie u suną  
trudności zachodzących pom iędzy  Prussam i a A u s t ry ą  i w y s ta w ią  Niemcy 
na n iechybną wojnę.

J e n e ra ł  R adow itz  w y jecha ł  w  dniu  1 1 .  b. m. do Anglii w  celu pozna­
nia postępu  angielskiego w technice a r ty le ry i  i konstrukcy i m ostów  żelaznych.

W e  frankfurckiej Oberpostamts Z e i tu n g ,  o rgan ie  bundestagu , czy tam y 
o w ypadkach  konferencyi w a rszaw sk ich ,  co na s tęp u je :  1 )  Obecna uoia, 
w raz  ze sw o ją  k o n s tu tu cy ą  u n i jn ą ,  będzie zaniechana; 2 )  w olne konferen- 
cye bedą miały miejsce, tak jak  w r. 1 8 1 9 ;  3 )  bundestag  będzie tym cza­
sow o  dalej is tn ia ł;  4 )  uznaje  się i na p rzyszłość  p raw o  łączenia się w unią ,  
lecz ty lko  na zasadzie a r ty k u łu  XI. aktu  zw iązkow ego  z r. 1 8 1 5 ;  tak więc, 
każdy  szczegółowy zw iązek po trzebuje  potw ierdzeuia  w ładzy  cen tra lne j ;  5 )  
u tw o rz y  się si lną w ładzę  cen tra ln ą ,  przyczem  wszakże pozostaje  jeszcze 
w w ątp liw ości b liższy sposób je j sk ładu :  czy dualis tyczny , czy tryadyczny ,  
czy d y re k to ry a t  k ró ló w ,  ezy też co innego je szcze?  6 )  K w estya  co do 
w sp ó łp rzew odn ic tw a  P ru s  uchyla  się na te raz ;  7 )  w S z lezw ig u -H o lsz ty n ie  
nastąpi z w iązk o w y  nakaz rozb ro jen ia ,  a w  razie po trzeby  egzekucya z w ią ­
z k o w a ,  p rz y  czem P ru s y  w strzym ają  się od czynnego w spółdzia łan ia ;  8 )  
P ru s sy  p ozw o lą  w e lektorstw ie  heskiem na zajęcie k ra ju  p rzez  wojska z w ią ­
zkow e i na zw iązk o w ą  egzekucyą.

E i s e n a c h ,  d. 1 1 .  Listopada. — Dziś wieczorem spodziewam y się w o j ­
ska prusk iego , k tó re  ma p rz y b y ć  na kolei żelaznej. Podobno  dowódzca 
Wojska prusk iego , jenera ł G ro eben ,  kazał ośw iadczyć księciu T h u r n  T ax i-  
sowi, że lubo się cofa z rozkazu królewskiego z F u ld y  na odległość 3  godzin, 
jednakow oż  spodziewa s ię ,  że za kilka dni zajmie daw ne sw e stanowiska.

K o b u r g ,  d. 1 0 .  L is topada. — Nasz książę ju ż  by ł  w  drodze  do B er­
l ina ,  ale spiesznie pow róc ił  i u p ak o w aw szy  sw e kosz tow nośc i ,  w y jecha ł 
* niemi do Gotha. Książe nasz jes t  jenera łem  pruskim.

D r e z n o ,  1 2 .  L is topada. —  Uznane za konieczne przysposobien ie  w oj- 
*kowe przeciw  P russom  poczęści ju ż  ukończono, a dalsze zbrojenie  się z n a j ­

większym pospiechem postępuje . Obsadzenie kolei źelaznćj aż po R iesa 
i p rzep raw y  na E lb ie ,  jakoteź  kolei szląskiej pod B u d y szy n em , po  większej 
części ju ż  nastąpiło . Przysposob iono  ju ż  w szystko  ku  połączeniu  się z k o r ­
pusem au s t ry a c k im ; aus tryacy  s to ją  pod H e rn i s c h -K r e t s c b e n , i sko ro  ty lko  
w ym arsz  grom adzących się tu w ojsk  za po trzebny  uznanym  będz ie ,  s p o ­
dz iew ają  się tu załogi austryackiej. W y m ien ia ją  ju ż  naw et  jako p rzezn a ­
czone na ten cel puł ki :  W o h lg e m u th a  i Hessa, ja k o  też jeden  pu łk  szekler-  
ski. Zbiór  w Griine Gewiilbe i tym  podobne kosztowności w  z a m k u ,  w y ­
wiezione ju ż  do K ónigs te inu ; toż zapasy  wojenne.

A n g l i a .
L o n d y n ,  1 0 .  Listopada. —  W e w ó z  p rzedm io tów  p rzem y s ło w y ch  

z Chin do Anglii od pew nego czasu znacznie się pow iększy ł .  N iedaw no  
temu p rzyw ióz ł  tu jeden  okrę t  chiński bezpośrednio  z k an to n u  3 7 6  s k r z y ń  
porcelany, to w aró w  lakierniczych i tym  podobnych  rzeczy. -  D uchow ień ­
s tw o  katolickie zamyśla z w ielką w ystaw nośc ią  pow itać  k a rd y n a ła  W i s e m a -  
n a ,  na p rzek o r  zżym aniu  się zw olenn ików  kościoła an g l ik ań sk ieg o .— S ta n  
adwokacki zbiera także podpisydo  a d re s su ,  jak i zam yśla  przesłać k ró low ej  
z p ro testacyą  przeciw  roięszaniu się pap ieża ,  jako  księcia zagranicznego, 
w  s p r a w y  Anglii.

Biskup z Bristolu zakazał D row i P use j  miewania kazań w  sw oje j  d y e -  
reyi. — G l o b e  zas tanawiając się nad s tosunkam i N iem iec ,  jak o też  nad  
składem kra jów  A u s t r y i ,  ośw iadcza w y ra ź n ie ,  że Anglia niemoże na to  
zezw olić ,  aby  A u s trya  ze w szystk iemi krajami do zw iązk u  niemieckiego 
w stąp i ła .

F r a n c y  a.
P a r y ż ,  1 1 .  Listopada. — M o n i to r  zamieszcza dekre t  m ianu jący  jene ­

rała G uesw il le r  komendantem 1 4  i 1 5  okręgu  w o jsk o w e g o ,  w  miejce j e n e ­
rała N eu m ay e ra ,  którego na odstawce pozostawiono. W  części n ieu rzędo- 
wej donosi M o n i t o r ,  że N eum ayer  podał się do dym issy i ,  ale p rezyden t  
rzeczypospolite j mając uw ag ę  na daw nie jsze  zasługi jene ra ła  pozostaw ił  go  
do dyspozycyi .  Głoszą a to l i , że N eum ayer  o trzym a  naczelne d o w ó d z tw o  
nad korpusem  a r m i i , k tó ry  ma się zebrać nad granicą  pó łnocną .

Na giełdzie było  przylepione  dziś następujące  obw ieszczenie: posels tw o 
prezyden ta  rzeczypospolitć j do zgrom adzenia n a r o d o w e g o , k tó re  la Presso  
zamieściła dzis z r a n a , nie jes t  p raw dz iw e .  D z ienn ik  ten  zabrano.

Opinion publique zap y tu je  dziś minis tra  budow li pub licznych ,  czy to  
p r a w d a ,  że p rezyden t  w szystk ie  p ło d y  w S t.  Cloud osobiście w ydz ie rżaw ił  
na t r z y ,  sześć i dziewięć lat.

Pa tr ie  doniosła wczora w ieczorem , że posels tw o p rezyden ta  rzeczy p o ­
spolitej jeszcze niezostalo odesłane do d ru k a rn i  r z ą d o w e j ,  jak  błędnie  o tem 
dzienniki donios ły .  Dla tego dziw iono  się dziś zrana pow szechn ie ,  iż P ressa  
pod ty tu łe m :  posels tw o p rezydenta  rzeczypospolite j do zgrom adzenia  n a ro ­
dow ego z podpisem L. N. B onapar te ,  zamieściła piękne po m y s ły  o w e w n ę ­
trznej i zew nętrznej po l i tyce ,  zniesieniu u b ó s tw a ,  o p r a w i e ,  w o lnośc i ,  o  
nicpożyteczności nauczania po łacin ie ,  i p a szp o r tó w  itd. D op ie ro  zabranie  
P ressy  przez  policyą w y p ro w ad z i ło  publiczność z błędu.

Z a g a j e n i e  p o s i e d z e ń  z g r o m a d z e n i a  n a r o d o w e g o .  — P o s ie ­
dzenie p ierwsze 1 1 .  Listopada. T łu m y  ciekaw ych  otaczają  okolicę gmachu, 
w którem zgromadzenie narodow e obraduje . Policye  w raz  z piechotą  i ka-  
w a le ryą  s ta ra ją  się u trzym ać  łączność pom iędzy  ulicami i na moście d e  l a  
c o n c o r d e .  O godzinie I w e j  p rzy s tąp iono  do odczytania p ro to k u lu  osta­
tniego posiedzenia i w y w o ły w a n ia  nazw isk  obecnych rep rezen tan tów .  —  
O 21  godzinie oświadcza prezes D u p in ,  iż obecnych rep rezen tan tó w  
je s t  5 8 3 ,  a więc dostateczna liczba do zajęcia się przedm iotami obrad. P r e ­
zes odczy tu je  wniosek p ro k u ra to ra  z B o r d e a u x ,  o pozw olenie  w y to czen ia  
s p r a w y  przeciw  rep rezen tan tow i Chavoix  (g ó ra lo w i) ,  k tó ry  zabił w  poje­
dy n k u  dziennikarza i byłego reprezentan ta  D u p o n t  i za to uw ięz ionym  zo­
stał. Leon Laborde  (z  p raw e j  m łodej)  pros i zg rom atU ęn ie , a t y  od ri t tc i lo



t e n  w n i o s e k ,  i p r z y p o m i n a ,  że  w  p r z y p a d k u  p o d o b n y m  i o n  s ię  z n a j d o w a ł ,  
a z g r .  n a r o d o w e  w n i o s e k  p r o k u r a t o r a  o d r z u c i ł o .  M i n i s t e r  s p r a w i e d l i w o ś c i  
K o u h e r  o d w o ł u j e  sig d o  i n n y c h  p r z y p a d k ó w  i ż ą d a  z a m i a n o w a n i a  k o m i s s y i  
w  tej  m i e r z e ,  a b y  o k a z a ć  p r z y n a j m n i e j  u s z a n o w a n i e  r o z p o r z ą d z e ń  s ą d o w y c h .  
C r e m i e u x  p o w i a d a ,  że z p o w o d u  p o j e d y n k u  L o b o r d a  zg r .  n a r o d o w e  o d r z u ­
ci ło s f o r m u ł o w a n e  s ą d o w e  z a s k a r ż e n i e ,  g d y  t y m c z a s e m  w  o b e c n y m  p r z y ­
p a d k u  n a w e t  n i e p r o w a d z o n o  p r z e d w s t ę p n e g o  ś l e d z t w a .  P r e z e s  D u p i n  p r z e ­
r y w a  r o z p r a w y  u w a g ą ,  że  t y i n  r a z e m  c h o d z i  o u t r a c o n e  ż y c i e  i r o z p o r z ą ­
d z a  g ł o s o w a n i e ,  c z y l i  m a  b y ć  k o m i s s y a  w y b r a n ą .  S ł a b ą  w i ę k s z o ś c i ą  
o ś w i a d c z a  s ię  za  w y b o r e m  k o m i s s y i .  ( G ł o s  z l e w e j :  m a j ą  t u  p o d w ó j n e  
m i a r y  i w a g i ! )  P r e z e s  d o n o s i ,  że  z ł o ż o n o  w n i o s e k  w z g l ę d e m  k o m i s a r z a  
p o l i c y i  z g r o m a d z e n i a  n a r o d o w e g o  i r o z w i g z u j e  po s i e d z e n i e .

W  z g r o m a d z e n i u  n a r o d o w e m  r o z w i ą z a n o ,  że  r e d a k c y ą  P r c s s y  p o ­
c i ą g n ą  d o  o d p o w i e d z i a l n o ś c i  n i e t y l k o  za  n i e p o d p i s a n i c  w s t ę p u  d o  z m y ś l o ­
n e g o  p&s el s t wa  p r e z y d e n t a ,  ale j e s z c z e  za  w y p u s z c z e n i e  n i e k t ó r y c h  mie js c  
z  d a w n i e j s z e g o  p i s m a  L.  N a p o l e o n a ,  w  z a m i a r z e  z o h y d z e n i a  g o  w o c z a c h  
F r a n c y i ,  W s t ę p  t e go  p i s m a ,  t a k  b r z m i :  G o n s t i t u t i o n r i e l  p o w i a d a ,  
że  p o s e l s t w o  p r e z y d e n t a  n ie  w  p o n i e d z i a ł e k ,  a le d o p i e r o  w e  w t o r e k  o g l o -  
s z o n e m  b ę d z i e .  N a s i  c z y t e l n i c y  z a p e w n e  b ę d ą  w d z i ę c z n i ,  g d y  z o g ł o s z e ­
n i e m  p o s e l s t w a  p o s p i e s z y m y ,  k t ó r e  n a p i s a n e  p r z e z  s a m e g o  L u d w i k a  B o n a -  
p a r t e g o , w a ż n o ś c i ą  i o r g a n e m  r ó w n a  sig p o s e l s t w o m  p r e z y d e n t ó w  r z p l i t e j  
a m e r y k a ń s k i e j .  K i e d y  z a s t a n a w i a  s ię  n a d  n a j g ł ę b s z e m i  p y t a n i a m i  z g r u n t o -  
w n o ś e i ą  i w z n o s i  s ię  d o  w y s o k o ś c i  r z e c z y  n a j w y ż s z y c h ,  w ó w c z a s  u n i k a  
w s z e l k i c h  o s o b i s t y c h  r o z p r a w ,  i n t r y g ,  k o t e r y i  i w z a j e m n y c h  k ł ó t n i .  Co 
a t o l i  s z c z e g ó l n i e j  u d e r z a  i w z b u d z a  u w a g ę ,  to  g ł ó w n i e  id e e  i u c z u c i a  p o ­
w t ó r z o n e  w  t y m  d o k u m e n c i e  z a d z i w i a j ą c y m ,  k t ó r e  z j e d n a ł y  w y b r a ń c o w i  
4 0 .  G r u d n i a  6  m i l i o n ó w  g ł o s ó w  i F r e s s ę  n a k ł o n i ł y  d o  p o p i e r a n i a  c z y n n i e  
i b e z w a r u n k o w o  j e g o  k a n d y d a t u r y .  O t o  d o k u m e n t :  . . .

S z w a j c a r y a .
B e r n ,  8 - L i s t o p a d a .  —  P r z y p o m i n a m y  s o b i e ,  że  r z ą d  G e n e w y  b y ł  

w ł a ś n i e  t y m ,  k t ó r y  p o  w k r o c z e n i u  t l u m n e m  w y c h o d ź c ó w  do  S z w a j c a r y i  
n a j m n i e j  o k a z y w a ł  g o t o w o ś c i  d o  w y k o n y w a n i a  u c h w a ł  w ł a d z y  c c n t r a l u ć j  
w  Be r n i e .  T o  d o t y c z y ł o  s ię  n i e t y l k o  w y c h o d ź c ó w  d o  ca łe j  m a s s y  n a l e ż ą ­
c y c h ,  j a k  r a c z e j  n a c z e l n i k ó w  e m i g r a c y i ,  k t ó r y c h  t a k ż e  k o m i t e t e m  p r o p a g a n d y  
n a z y w a j ą .  O d n i e j a k i e g o  t e r a z  c z a s u  p a n o w a ł o  g ł u c h e  mi l c z e ni e  o t e m m i e ­
ś c i e ,  i r a d a  f e d e r a c y j n a  m n i e m a ł a ,  i ż j u ż  m o ż e  b y ć  s p o k o j n ą ,  k i e d y  z n ó w  
z  P a r y ż a  n a gl e  z a g a b n i ę t ą  z o s t a ł a .  Na  j a k i e j  z a s a d z i e ,  t e g o  n i e w i e r n y ;  d o ­
s y ć ,  że  r z ą d  f r a n c u s k i  p o w i a d a ,  i ż  iwa z a w i a d o m i e n i e ,  że  z n o w u  w i e l u  n a ­

c z e l n i k ó w  w y c h o d z t w a  z n a j d u j e  sig w  G e n e w i e ,  t ak F r a n c u z ó w  j a k o t e ż  
W ł o c h ó w ,  i to  p o w i ę k s z e j  części  p o d  o b c e m  n a z w i s k i e m .  Co w i ę c e j ,  p o ­
g ł o s k a  o z a m y ś l e  k o m i t e t u  c e n t r a l n e g o  r e w o l u c y j n e g o  w L o n d y n i e  p r z e n i e ­
s i en ia  s ig d o  G e n e w y ,  a b y  z t a m t ą d  ł a t w i e j  d z i a ł a ć ,  s p o w o d o w a ł a  j u ż  k o ­
m e n d a n t a  L y o n u ,  j e n e r a ł a  C a s t e l l a n e ,  d o  r o z l e g ł y c h  ś r o d k ó w  o s t r o ż n o ś c i ,  
z w ł a s z c z a ,  że  z d a w a ł o  s ię  p o d o b n o ,  j a k o b y  St r óż e  s p o k o j n o ś c i  w p a d l i  na  
ś lad  r o z g a ł ę z i e n i a  s i ę g a j ą c y  aż  d o  L y o n u .  B a d a  f e d e r a c y j n a  w e z w a n a  p r z e z  
g a b i n e t  f r a n c u s k i  u c z y n i ł a  k r o k i  s t a n o w c z e  p r z e c i w  r z ą d o w i  g e n e w s k i e m u ,  
a b y  j u ż  r a z  p r z e c i e ż  t y m  n a g a b a n i o m  k o n i e c  p o ł o ż y ć ,  k t ó r y c h  o k o ­
l i c z no ść  ta j u ż  ta k  w i e l e  na  S z w a j c a r y ę  s p r o w a d z i ł a .  D o t ą d  ani  r z ą d  fe- 
d e r a c y j o y ,  ani  r z ą d  g e n e w s k i  s ię  n i e p r z e k o n a ł  s i g ,  a b y  w  G e n e w i e  p r z e ­
b y w a l i  n a c z e l n i c y  p r o p a g a n d y  r e w o l u c y j n e j ,  z d a j e  s ig w i ę c ,  że j e d y n i e  
g a b i n e t  f r a n c u s k i  l ę k a j ą c  s ig c ie n i a  s w e g o ,  n i e p o k o i  b ez  p o t r z e b y  są s i a d a  
s ł a b s z e g o ,  co  m u  n i e p r z y n o s i  ż a d n e g o  z a s z c z y t u , z w ł a s z c z a ,  że  o s t a t n i e  d e ­
p e s z e  z  P a r y ż a  u ł o ż o n e  był} '  w  t o n i e  n i e b a r d z o  p r z y j a z n y m .  G a b i n e t  f r a n ­
c u s k i  n i e o d w a ż y  sig w y r z e c  c oś  p o d o b n e g o  A n g l i i ,  l u b o  w i c ,  że  k o m i t e t  
p r o p a g a n d y  w  L o n d y n i e  r e z y d u j e ,  a na  t y l k o  s a m ą  p o g ł o s k ę  n i e p e w n ą  bez  
p o t r z e b y  S z w a j c a r y ą  n a p a s t u j e ;  z d r a d z a  p r z e z  to ,  ż c  na  b a r d z o  k r u c h y c h  
w s p i e r a  s ię  p o d s t a w a c h .

Z  B e r n u  p i s z ą :  w e d ł u g  w s z e l k i e g o  d o  p r a w d y  p o d o b i e ń s t w a ,  k o r r e s -  
p o n d e n e y e  r a d y  f e d e r a c y j n e j  z P r u s s a m i  w  s p r a w i e  n e f sz a t e l sk i e j  da  p o w ó d  
w  z g r o m a d z e n i u  z w i ą z k u  d o  s p o r ó w  n a d e r  o s t r y c h .  N a w e t  k o m i s s y a  w y ­
s a d z o n a  p r z e z  r a d ę  n a r o d o w ą  w  r o k u  1 8 4 9 .  d la  p r z e j r z e n i a  c z y n n o ś c i  r a d y  
f e d e r a c y j n e j  o ś w i a d c z a  w  s p r a w o z d a n i u  s w o j e m  d o  r a d y  n a r o d o w e j ,  że 
S z w a j c a r y a  w t e d y  t y l k o  z n a j d o w a ć  sig b ę d z i e  w  t y m  p r z y p a d k u ,  a b y  z s w e j  
s t r o n y  d a ł a  p o w ó d  d o  w y j a ś n i a n i a  s t o s u n k ó w  z P r u s s a m i ,  j e że l i  t e g o  s z c z e ­
g ó l n i e j s z e  p o ł o ż e n i e  r z e c z y  w y m a g a ć  b ę d z i e ,  l u b  j eż e l i  w y p a d e k  z a d o w a l -  
n i a j ą c y  z  t a k o w y c h  r o z t r z ą s a u  z p e w n o ś c i ą  da  s i ę  p r z e w i d z i e ć .  N i c w c h o -  
d z ą c  w d a l s ze  r o z b i e r a n i e  k w e s t y i  n e f s z a t e l s k i e j ,  p o n i e w a ż  w n i e j  ż a d n e g o  
w a ż n i e j s z e g o  k r o k u  bez  z e z w o l e n i a  z g r o m a d z e n i a  f e d e r a c y j n e g o  u c z y n i ć  n i e ­
m o ż n a , o ś w i a d c z a  j e d n a k  k o m i s s y a  z d a n i e  s w o j e ,  że  k w e s t y a  ne f sz a t e l sk a  
z d o l n ą  j e s t ,  w z b u d z i ć  w  w y s o k i m  s t o p n i u  s y u i p a t y e  d la  s iebie  l u d u  s z w a j ­
c a r s k i e g o ,  k t ó r y  z s z c z e g ó l n i e j s z ą  z g o d n o ś c i ą  o ś w i a d c z a  s ię  z a t ć i n , a b y  s t o ­
s u n e k  p r a w n y ,  p r z e z  k t ó r y  N e f s z a t e l  d o  s t a n ó w  z j e d n o c z o n y c h  s z w a j c a r ­
s k i c h  w c i e l o n y m  z o s t a ł ,  s t a n o w c z o  n a d a l  b y ł  u t r z y m a n y m .

W ł o c h y .
T u r y n ,  d.  6 .  L i s t o p a d a .  —  W c z o r a j  z o s t a ł  p a r l a m e t  z a g a j o n y m :  m i ­

n i s t r o w i e  w s z y s c y ,  o p r ó c z  m i n i s t r a  f i n a n s ó w  N i g r a ,  k t ó r y  z p o w o d u  lekkie j  
s ł a b o ś c i  n i e p r z y b y ł ,  by l i  o b e c n y m i .  N a  p o s i e d z e n i u  d z i s i a j s z e m  o b r a n o  
p r e z e s e m  i z b y  d e p u t o w a n y c h  P i n e l l e g o  4 1 0  g ł o s a m i  p r z e c i w  0 6 .  P o r z ą d e k  
dzienny dnia wczorajszego w  izbie d r u g i e j  s t a n o w i ł o :  1 )  s p r a w o z d a n i e  n o ­

w y c h  w y b o r ó w ,  2 )  o d c z y t a n i e  w y g o t o w a n y c h  j u ż  s p r a w o z d a ń  w y d z i a ł ó w .  
Dz i s ia j  z a j m u j e  s ię  o n a  p r z e j r z e n i e m  k i l k u  p c t y c y i  d o t y c z ą c y c h  i n t e r e s ó w  
m i e j s c o w y c h  i s p e c y a l u y c h .  S ł y c h a ć ,  że r z ą d  u c h w a l i ł  s ta łe  p o s t a n o w i e n i e  
w  s p r a w i e  r z y m s k i e j ,  i n i e c h c e  z a d ł u ż y ć  sig z o d p o w i e d z i ą  na  o s k a r ż e n i a  
a l l o k u c y i  p a p i e z k i e j .  N o t ę  d o t y c z ą c ą  o w e g o  p r z e d m i o t u  p r z e s ł a n o  p o d o b n o  
r e p r e z e n t a n t o w i  r z e c z y p o s p o l i t e j  f r a n c u z k i e j , F e r d y n a n d o w i  B a r r o t  j e s z c z e  
p r z e d  j e g o  w y j a z d e m .  Dzis i a j  o d b y w a  s ię  wi e l k i e  ć w i c z e n i e  w o j s k o w e  
p o d  Ri vol i .

W c n e c y a ,  d .  4 .  L i s t o p a d a .  — Dz is ia j  z r a n a  o g o d z i n i e  9  s p u s z c z o n o  
w  a r s e n a l e  t u t a j s z y m  f r e g a t y  w o j e n n e  N o v a r a  i A r e t i n a  p o ś r ó d  ś w i e t n e j  u r o ­
c z y s t o ś c i ,  k t ó r e  j u ż  z p o w o d u  r o z m a i t y c h  w y p a d k ó w  w o j e n n y c h  p o  k i lka  
k r o ć  p r z e c h r z c i e w a n c  b y w a ł y .  P i l n i e  b a r d z o  p r a c u j ą  j e s z c z e  n a d  2  p a r o w n i ­
k a m i  w o j e n n e m i ,  2  ba c i k a mi  p a r o w e m i  d o  s ł u ż b y  n a d b r z e ż n e j  i k i l k u  s t a t k a m i  
k a n o n i e r s k i e m i , t a k  iż te n i e m n i e j  w  k r ó t k i m  czas ie  na  m o r z e  w y p ł y n ą .

M e d y o i a ń s k a  g a z e ' a  p o w s z e c h n a  d o n o s i  p o d  d o i e m  3 0 .  z. m.  z A n k o n y ,  
żc  z a ł o g a  a u s t r y a c k a  w  tej  o k o l i c y  W ł o c h  z m n i e j s z o n ą  z o s t a n i e ,  ale n i e ­
z w ł o c z n i e  w o j s k a  n e a p o l i t a n s k i c  j ą  z a s t ą p i ą .  Z  N e a p o l u  ta k ż e  p i s z ą ,  że  
w  c a l e m k r ó l e s t w i e  u z b r o j e n i a  na  w i e l k ą  s t o p ę  u r z ą d z a j ą .  S z c z e g ó l n i e j  
m ó w i ą  t a m  o  t e m ,  że  w z d ł u ż  b r z e g ó w  m o r z a  j o ń s k i e g o  s i l n y  k o r d o n  o b r o n ­
n y  ma  b y ć  u s t a w i o n y ,  a w  K a l a b r y i  m i a n o w i c i e  o k o ł o  K o n s e n z y  k o r p u s  
z n a c z n y  sig z b i e r z e .  W  a r s e n a ł a c h  o d b y w a j ą  sig p r a c e  z n i e z w y c z a j n e m  
n a t ę ż e n i e m .  P o d o b n i e  dz i e j e  s ig  i u  nas .  —  W s z y s t k i e  p r a w i c  za ł og i  w o j ­
s k o w e  tv L o m b a r d y i  s ą  w  r u c h u ,  a l b o  p r z y n a j m n i e j  d o  p o c h o d u  p r z y g o t o ­
w a n e .  W o j s k o  z a t e m  n e a p o l i t a ń s k i e  p r z e z n a c z o n e  d o  u t r z y m y w a n i a  p o ­
r z ą d k u  w e  W ł o s z e c h  ś r o d k o w y c h  i p ó ł n o c n y c h ,  w  p r z y p a d k u ,  g d y b y  
A u s t r y a  a r m i ą  s w o j ę  z  W ł o c h  d o  N i e mi e c  w y p r o w a d z i ć  p r z y m u s z o n ą  b y ł a .

T u r y n ,  d* 6 .  L i s t o p a d a .  —  R e p r e z e n t a c y a  d y p l o m a t y c z n a  S a r d y n i i  
p r z y  d w o r a c h  z a g r a n i c z n y c h  b y ł a  z n ó w  t r e ś c i ą  r o z m o w y  c o d z i e n n e j  w d n i a c h  
o s t a t n i c h .  W i a d o m o ,  że  w i e l u  p r z y j a c i ó ł  m i n i s t r a  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  
s t a r a  s ię  u s i l n i e ,  a b y  g o  s k ł o n i ć ,  d o  o b s a d z e n i a  w s z e l k i c h  p o s a d  d y p l o m a ­
t y c z n y c h  za  g r a n i c ą  m ę ż a m i  n i e w ą t p l i w i e  k o n s t y t u c y j n e g o  s p o s o b u  m y ś l e n i a .  
T r u d n o ś ć  n a j w i ę k s z a  z a c h o d z i  p r z y t e m ,  że  w y ż s z a  sz l a c h t a  k r a j u  t e g o , k t ó -  
r e j b y  r z ą d  n i e c h c i a ł  s o b i e  z r a z i ć ,  m a ł o  p r z e d s t a w i a  m ę ż ó w  d u c h a  c z y s t o -  
k o n s t y t u c y j n e g o , k t ó r z y b y  z a r a z e m  by l i  d o b r y m i  d y p l o m a t a m i .  M ó w i ą  
n.  p . ,  że  A z e g l i o  n i e c h ę t n i e  t y l k o  p o z o s t a w i a  h r a b i e g o  P r a l o r m o  na  p o s a d z i e  
p o s ł a  s a r d y ń s k i e g o  p r z y  r z ą d z i e  f r a n c u z k i m ,  ale  lęka  s i ę ,  a b y  p r z e z  o d w o ­
ła n i e  j e g o  n i e p r z y c h y l n e j  części  s z l a c h t y  n i e z a m i e n i ć  w  n i e p r z y j a c i ó ł  n i e n a ­
w i s t n y c h  r z ą d o w i .  Nie  j e s t  to t a j e m n i c ą ,  że  lir.  P r a l o r i n o  w  d z i e n n i k u  
p a r y z k i m  A s s e m b l e e N a t i o n a l e  d o ś ć  c z ę s t o  g a b i n e t  tu  r y ń s k i  a r t y k u ł a m i  
n a m i ę t n i e  o p o z y c y j u e m i  z a c z e pi a .  Co  s ię  t y c z y  p o s ł a  p i e m o n t s k i e g o  p r z y  
d w o r z e  p a p i e z k i m ,  r o z e s z ł a  s ig t u  p o g ł o s k a ,  że  chc e  R z y m  o p u ś c i ć  i z a ż ą ­
d a ł  j u ż  p a s z p o r t ó w  s w o i c h ;  lecz  dz is i a j  d o w i a d u j e m y  się z p e w n o ś c i ą ,  że  
m a r k i z  S p i n o l a  s p o k o j n i e  n a  u r z ę d z i e  s w o i m  p o z o s t a n i e .  W  l i ście j e d n y m  
z R z y m u  p i s a n y m  c z y t a m y ,  że  S p i n o l a  n a j ą ł  w  R z y m i e  m i e s z k a n i e  o b s z e r n e  
i o c z e k u j e  n a  p r z y b y c i e  s w o j e j  fami l i i .  -  N a  p o s i e d z e n i u  w c z o r a j s z e i n  
w izb ie  d e p u t o w a n y c h  p r z y  o b i o r z e  p r e z e s a ,  F ine l l i  m i a ł  p r a w i e  w y ł ą c z n i e  
w s z y s t k i e  g l o s y  za s o b ą ,  p r z e c i w n i k  j e g o  s t r o n n i c t w a  w s t e c z n e g o  o t r z y m a ł  
t y l k o  b  g ł o s ó w .  K a n d y d a t  s t r o n y  l e w e j  L a t a c i ,  mi a ł  2 0  g ł o s ó w ,  k a n d y ­
d a t  ś r o d k a  l e w e g o ,  B u n i o  2 2  g ł o s y .

Z  R z y m u  p i s z ą  p o d  d.  5 .  m.  b . :  h r a b i a  M o n t a l e m b e r t  b a w i ą c y  t u  o d  
k i l k u  d n i  w  m i s s y i  s p e c y a l n e j  d o  p a p i e ż a  d o c z e k a ł  s ię  o n e g d a j  d e m o n s t r a c y i  
b a r d z o  w y r a z i s t e j .  W  d r o d z e  k u  W a t y k a n o w i  n i e d a l e k o  od  P i a z z a  Caval l i  
p o w i t a ł  go  z n a c z n y  t ł u m  J u d u ,  k t ó r y m  k i l k u n a s t u  p o r z ą d n i e  u b r a n y c h  m ł o ­
d z i e ń c ó w  p r z y w o d z i ł o ,  k r z y k i e m  s t r a s z l i w y m , d o  k t ó r e g o  obe l g i  j a k  h a n i e ­
b n i e j s z e  s ię p r z y ł ą c z y ł y .  B l i sk oś ć  p l a c u  ś w .  P i o t r a  i j e j  k o l u m n a d y  u w o l ­
n i ł y  g o  od  d a l s z e g o  ś c i ga ni a  p r z e ś l a d o w c ó w .  P o  p o s ł u c h a n i u  u p a p i e ż a  
k i e d y  p o w r a c a ł  d o  d o m u  s w e g o  ( h o t e l  C e s a r i ) ,  t o w a r z y s z y ł o  m u  k i l k u n a ­
s t u  g w a r d z i s t ó w  p a p i e z k i c h  k o n n o  i o k o ł o  3 0  z b i o r ó w  p i e s z o .  T ł u m  l u d u  
c z e k a ł  na  n i e g o  w  tej  s a m e j  g r o ź n e j  p o s t a w i e ,  i uczc i ł  g o  p r z y n a j m n i e j  
s y c z e n i e m  i g w i z d a n i e m .  —  M i n i s t e r s t w o  p a p i c z k i e  w  tej  c h w i l i  p r a w i e  sig 
r o z w i ę z u j c .  M i n i s t e r  w o j n y ,  K a l b e r m a t t e n , r o d e m  S z w a j c a r ,  s k r ę c i ł  z n a ­
c z n ą  k w o t ę  p i e n i ę d z y  ( m ó w i ą  1 0 0 , 0 0 0  s k u d ó w )  i j u ż  m u  p r o c e s  w y t o ­
c z o n o .  N i e w i e d z i e ć  j a k  w y p a d n i e ,  t r u d n o  t y l k o  j e s t  r o z w i ą z a ć  z a g a d k ę ,  
j a k  t a m  m o ż n a  co u r w a ć ,  g d z i e  n i g d y  n ic  n i e m a  i n i e b y ł o .  R ó w n i e  p r z e -  
n i e w i e r z y ł  sig t a k ż e  m i n i s t e r  f i n a n s ó w  G a l i i ,  i j u ż  do  F l o r e n c y i  w y j e c h a ł .  
W  mi e j sc e  K a l b c r m a t t e n a  p r z y j ś ć b y  p o w i n i e n  k s i ą ż ę  Gabr i e l l i .

A u s t r y a .

W i e d e ń ,  1 1 .  L i s t o p a d a .  — Do  a u s t r y a c k i e g o  O l b e r s d o r f  i C o m e i s e  
n a d  g r a n i c ą  g ó r n e g o  S z l ą s k a  z n ó w  p r z y b y ł y  o d d z i a ł y  h u z a r ó w  w ę g i e r s k i c h .  
Lec z  s ł y c h a ć ,  żc  s t o j ą c e  w  o k o l i c y  te j  h u z a r y  m a j ą  w k r ó t c e  o d e j ś ć ,  a w  m i e j ­
sce ich p r z y b ę d ą  t r z y  p u ł k i  p i e c h o t y  c e s a r s k i e j ,  i w  t y m  ce l u  d la  p o m i e ­
sz c z e n i a  ich p r z e r o b i o n o  w s z y s t k i e  w z d ł u ż  g r a n i c y  l eż ą ce  g m a c h y  wi e l k i e  
i z a m k i  n a  k o s z a r y  i l a z a r e t y .  W  P r a d z e  i o k o l i c y  s t a ł o  3 0 , 0 0 0  ż o ł n i e ­
r z y .  Z  t y c h  1 5 , 0 0 0  p o d  d o w ó d z t w e m  f e l d m a r s z a ł k a  K a s z y c k i e g o  w k r o s  
c z y ł o  d o  B a w a r y i ;  a 5 0 , 0 0 0  p o d  r o z k a z a m i  R a d e t z k i e g o  ma  p r z y b y ć  do  
P r a g i .  Dnia  5 .  p u ł k  ks ię c i a  S c h w a r z e n b e r g a  w y s z e d ł  z R e i c h e n b e r g a  do  
J o z e p h s t a d t ,  a d o  d n i a  8 .  ż a d n e  j e s z c z e  w o j s k o  w  mi e j sc e  j e g o  n i e p r z y b y ł o -  
S p o d z i e w a j ą  s i ę ,  że g r a n i c ę  o d  P r u s  K r o a c i  o b s a d z ą .  U r l o p n i k ó w  w s z y s t k i c h  
ś c i ą g a j ą ,  a t w i e r d z e  T h e r e s i e n s t a d t  i J o z e p h s t a d t  z e w s z ą d  z a o p a t r u j ą .  P ° "
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m i ę d z y  c i emnem p o s p ó l s t w e m  u p o w s z e c h n i ł a  się p o g ł o s k a ,  że  p r z y g o t o w a ­
nia te do  w o j n y  dla tego u s k u t e c z n i a j ą ,  że cesarz  chce w  8 0 , 0 0 0  iść na 
p o m o c  Ro s s y i  p r ze c iw  T u r k o m ! — Z a k u p o w a n i e  by dł a  r ze źni cze go  w S z l ą -  
s k u  i w y p r o w a d z a n i e  go  do Czech i Sakso ui i  wciąż  je szc ze  n i eus ta je  to 
na tak wiel ką  s t o p ę ,  iź n iema w ą t p l i w o ś c i ,  źe to w s z y s t k o  idzie na  ż y w i e ­
nie wo j sk a .  S p o d z i e w a ć b y  się za tem należało,  źe w y j d z i e  za kaz  w y p r o ­
wa d z a n i a  wszelki e j  ży wn o śc i .

Dz ie n n ik  K o n s t y  t u c y  j n y  z C z e c h  donosi  z C z e r n io w ie c  dnia  3 0 .  
Pa źd z i e rni ka .  K o n s t y t u c y ą  B u k o w i n y  dal  nam n a p r z ó d  pozn ać dz i enn ik  
p r a w  p a ń s t w a ;  z mn ie j s zą  p o w i t a n o  j ą  tu  i r ozb i e rano u w a g ą ,  aniżel i  or -  
g a n i z a c y ą  k r a j u ;  z d a w a ł o  się b o w i e m  jak  na t e r a z ,  że  ta os t a t n i a  n a j w a ­
żnie jsze r o z s t r z y g n i e  k w e s t y e ,  g d y  t ymcza se m s ta tu t  nie czego ionego n a k a ­
zał  się sp o d z i e w a ć  nad to,  co j u ż  inne  kra j e  k o r o n n e  o t r z y m a ł y .  Ki lka t y lk o  
u w a g  nas t r ęcz a  się c z y t e l n i k o w i : a o d n o s z ą  się o ne  p r z e de w s z y s t k i ć i n  do 
s t o s u n k u ,  w  j a k i m  d e p u t o w a n i  z  n a j w y ż e j  u p o d a t k o w a n y c h  i z miejsc  do 
w y b o r u  osobl iwie  u p r a w n i o n y c h  do r e sz ty  mie sz kań có w s i ę z u a j d u j ą ,  g d y  
wed le  m a j ą t k o w y c h  i p o d a t k o w y c h  s t o s u n k ó w  l iczba ich n i ezmi er ni e  j e s t  
w i e l k ą ,  z p o w o d u  z a p e w n e  mał ego  do t ą d  w y k s z t a ł c e n i a  mie sz kań có w w i e j ­
skich.  D z i w n e m  się b yć  w y d a j e  zniżenie  census  w p o j e d y n c z y c h  gmi na ch ,  
g d y  z a p e w n e  s ł u s z no ś ć  w y m a g a ć  by ł a  w i n n a ,  p o d o b n e  r o z p o r z ą d z e n i e  na 
ca ły  kr aj  r o zc i ąg ną ć  dla uni kn ie ni a  zby t n i e j  n i e rów n ośc i  m ię d zy  u p r a w n i o ­
n y m i  do w y b o r u  d w ó c h  n i e ra z  sąs iednich gmi n.  W r e s z c i e  z n i e jednej  
s t r o n y  ż ą d a n o b y  ja k i eg o ś  orzeczeni a  co do j ę z y k a ,  w  j a k i m  ma się na s e j ­
mie  o b r a d o w a ć ;  to  b o w i e m  do wielu  kol izyi  dać  może  p o w ó d .  Nie w ą t p l i w ą  
j e s t  r z e c z ą ,  że s t a t u t  d op i e r o  w  ko ńc u  1 8 5 1 .  r.  w życ ie  w p r o w a d z o n y m  
zostanie .  Do w p r o w a d z a n i a  w  czynn oś ć  n o w y c h  wład z  na z n a c z o ny  je s t  na 
p e w n e  dzień 1.  Maja  1 8 5 1 .  r o k u ,  a p i e r w s z e  w  t y m  wzglę dzi e  k r ok i  j u ż  
roz p o c zę t o .  J a k o  z w i a s t u n  n o w e g o  p o r z ą d k u  r ze czy ,  z j aw i ł a  się u nas  
od t y g o d n i a  ż a n d a r i n e r y a ,  c z y n n a  j u ż  w  ca ły m k r a j u ,  o b j ą w s z y  s łuż bę  
w  miejsce d o t y c h c z a s o w y c h  s t r ze l c ó w k r a j o w y c h ,  a częścią  i g ó r n y c h .  Na 
os t a t ek  po u l epszen iu  wiel u  p r ze szk ód  co do r e d a k cy i  w y d a w n i c t w a  d z i e n ­
nika  k r a j o w e g o ,  zaczęto  go wreszc ie  d r u k o w a ć  w  d w ó c h  e d y c y ac h  : 7 7 5  
egz e m p l a r z y  niemiecko - r u m u ń s k i c h , a ‘2 2 5  niemiecko - rusk ich.  D z i e n n i k  
ten  ma j a k  najspie szni e j  za jąć  się d r u k i e m wszy s tk i ch  u s t a w  z r o k u  1 8 5 0 -  
Nie  idzie on na s p r z e d a ż ,  bo  t y lko  biją  go t aką  i lo ść ,  j a k a  p o t r z e b n ą  je s t  
dla w ied eńsk i ch ce n t r a lny c h  u r z ę d ó w ,  b u k o w i ń s k i c h  wład z  k r a j o w y c h , gmin 
i i n n yc h  k o r po ra cy i .

W i e l u  d o t ą d  p o c z y t y w a ł o  a r t y k u ł y  w s t ę p n e  K o r e s p o n d e n t a  a u -  
s t r y a c k i e g o ,  zwła sz cza  w  w a ż n y c h  k w e s t y a c h ,  za w y r a z  opini i  władz ,  
i widz i a ł o  za p r a w d ę  zbl iża j ącą  się b u r z ę  na h o r y z o n c i e  p o l i t y c z n y m .  Dziś  
ośw ia dcz en i e  w  os t a tn i m n u m e r z e  G a z e t y  w i e d e ń s k i e j  u c z y n i o n e ,  n a ­
k az u j e  a r t y k u ł ó w  o w y c h  nie p o c z y t y wać więcej  za o r gan a  j a k i c h b ą d ź k o l -  
wiek w ł a d z ;  t y m  sp o sob e m niknie  n at u ra ln i e  cala ich waż no ść .  S a m o  zaś 
2wróc en i e  u w a g i  publ i cznoś ci  n a  tę okol i czność  d o r o z u m i e w a ć  się k a ż e ,  iź 
w  k w e s t y i  n i emi eck i e j ,  g ó r u j ą c e j  ob ec n i e ,  r z ą d  nie podziela  opini i  pomic-  
n io ne go  d z i e n n i k a ,  a tein s a m e m ,  że  szala p o k o j u  p r z e w a ż y ł a .

W y c h o d ź c y  p o l i t y cz n i :  A n a s t a z y  B a ż y ń s k i ,  dz iedzic  d ób r ,  L u d w i k
M a r y a n k i e w i c z  b y ł y  kapi tan  polskie j  legi i ,  Mik o ł a j  Ka r c z e w s k i  su b j e k t  a p t e ­
karski  i J a n  B o r k o w s k i ,  t ę s k n o t ą  do d o m u  zni ewol eni  do p o w r o t u ,  s tawi l i  
się tu d o b r o w o l n i e  p rze d k o m i s y ą  śledczą.

T o w a r z y s t w o  rzemieś ln i cze  o t w o r z y ł o  s u b s k r y p c y ą  w  cechach na f u n ­
d u sz  dla w y s i a ć  się u my ś l n i e  m a ją c y c h  czeladzi i w y r o b n i k ó w  na w y s t a w ę  
p r z e m y s ł o w ą  do L o n d y n u .

Z a s e k w e s t r o w a n e  d ob r a  d e p u t o w a n e g o  Wi l l i b a ld a  Bo g d a n o w i c z a  zos ta ły  
mu z w r ó c o n e .

F e l d m .  Wf nd i sc ł i gr a t z  w y j e c h a ł  do W ł o c h  z r o d z i n ą  s w o j ą .
Z G o m o r  d o n o s z ą ,  iź s c h w y t a n o  w e  ws i  Mocza n p od  J o l s w ą  d w ó c h  

z b a n d y  rozbó jn i cze j .  Zezna n ia  ich s ą  n iezmiern ie  w aż n e  p o d  wz g lę dem s t o ­
s u n k ó w  m i e j s c o w y c h  i demoral iz acyi  l u d u  wiej skiego,  k t ó r y  iin daje w s z ę ­
dzie  p r z y t u ł e k  i s ł u ż y  im za s z p i e g ó w  i donosic iel i .  Naczelnik  tej b a n d y  po  
k r a j u  r o z r zuc on e j  z o w i e  się B o b a k ,  a lubo p r a w d z i w y  Bob a k  od d a w n a  
w  więz i en iu  s i e dz i ,  przecież  zdaj e  s i ę ,  że  za s t ępcy  jego te goż  sa mego  imie­
nia  u ż y w a j ą  dla nada ni a  ba ndz ie  p ow ag i .

Z  ca łego k r a j u  n a d c h o d z ą  t r w o ż ą c e  wieści  o r o z b o j a c h , a lubo  są d w o ­
j e n n y  kilku z ł o c z y ń c ó w  j u ż  s t rac ić  k a z a ł ,  do t ą d  przeci eż  l iczba ich zamias t  
się zmn ie j s za ć ,  w z r a s t a  jeszcze .  W  ty c h  dn ia ch zaczął  się tu  j a r m a r k ,  ale 
czy nn ośc i  nie ma ż a d n y c h .  K u p c y  w i e d e ń s c y  i czescy p r z y w i e ź l i  ze s ob ą  
sa me p a p i e r y ,  a tu  s r e b r o  stoi  23A pC.  a d u k a t  ko sz tu j e  7  zl r .  2  kr.  T u ­
te js zy  mo s t  ł a ń c u c h o w y  n ab a w i ł  mias to  t r w o g ą ,  j e d e n  s l u p  p r ze chy l i ł  się 
na s t r o n ę  B u d y ,  m ię d zy  pale o k o ło  n iego po zo s ta ł e  od czasu f a b r y k i , b i ją  
k a m i e n i e ,  ab y  filar wzmoc nić .

B e r n o ,  d. 1 .  Lis to pa da.  —  One gda j  o d p r a w i o n o  tu  na r zecz  k r a k o w ­
s k i c h  po g o r z e l c ó w  tak z w a n ą  b e s e d ę ,  bal i koncer t .

Z e m u ń ,  d.  2 8 .  Paź dz i e rni ka .  —  P o t w i e r d z a  się w ia d o m o ś ć ,  pisze g a -  
*eta p r e s z b u r g s k a  o ucz yn ione ra  z a p y t a n i u ,  czyl i  w  razie p o t r z e b y  mo ż e  tu  
s t anąć  1 5 , 0 0 0  p i e cho ty  i 1 0 0 0  j a z d y ,  a na g a r n i z o n  d o  mias ta  tymc za sem 
3 5 0 0  p i e cho ty  i 4 0 0  j a z d y ,  tak i żby  u t r z y m a n i e  tego o ddz i a łu  n ie by ło  
h y t  uci ąź l iwem  dla  g m i n y .  M n i e m a j ą  j e d n a k ,  iż za p y t a n i e  t a k o w e  j e s t  

uczy n ion e  j e d y n i e  w  celu s p r a w d z e n i a  p r o j e k t ó w  i n ż y n i e r ó w ,  k t ó r z y  podal i

ile wojska może stać w  po t r ze bi e  w z d ł u ż  g r a n i c y  wojskowej. Niema t u  
za t em m o w y  o p o s t a w ien i u  na te raz  k o r p u s u  o b s e r w a c y j n e g o .  U rząd zen i e  
izb h a n d l o w y c h  w T e m e s w a r z e ,  do k ąd  z a mi e rz o no  g ł ó w n y  ty c h  s t r o n  p r z e ­
nieść h a n d e l ,  n ie mile zos ta ło  tu p r z y j ę t ć m , bo mias to  nas ze  u w a ż a  się j a k o  
n a j w a ż n i e j s z y  p u n k t  h a n d l o w y  mię dzy  W i e d n i e m  a S t a m b u ł e m .  F m p .  
K r i i u t n c r  w z i ą w s z y  to  na  u w a g ę  s tara  s i ę ,  ab y  mias to nasze  u z y s k a ł o  p r z y ­
wi le j  w o l n o h a n d l o w e g o , o co j u ż  od r.  1 8 2 3 .  s t a r a no  się.

P r z e d s t a w i e n i e  in iuis t ra  s p r awie d l iwo śc i  dr .  A n t o n i e go  v.  S c h m e r l i n g ,  
t y c zą ce  się o r ga ni zac yi  s ą d ó w  w  k r a j a ch  k o r o n n y c h  Gal icy i i L o d o m c r y i  
z K r a k o w e m ,  O ś w i e c i me m i w Bu k o w i n i e .

N a j m i ł o ś c i w s z y  P a n i e !  S t o s o w n i e  do o g ó ln y c h  zasad pr zys z ł e j  u s t a w y  
s ą d o w e j  N a j w y s z ź e m  p o s t a n o w i e n i e m  z dn i a  1 4 .  Lipca  1 8 4 9 .  p o t w i e r d z o ­
n y c h  dla k r a j ó w  k o r o n n y c h  c e sa r s t wa  a u s t r y a c k i e g o , n a j p o dd ann ie j s z y  m i ­
n i s t er  s p r a w i e d l i w o ś c i  p r ze k ł ad a  W a s z e j  cesarskie j  Mości  n a j un i źe u szy  s w ó j  
w n i o s e k  do o r gan i zac yi  s ą d ó w  w  k r a j a ch  k o r o n n y c h  G a l i c y i  i L o d o m e r y i  
z K r a k o w e m ,  Oś wiec ime m i Z a t o r e m  i w  B u k o w i u i e ,  p r z y  n a s t ę p u j ą c y c h  
u w j g a c h :

K r ó l e s t w o  Gal icyi  z d o ł ącz en i em o b u  k s i ę s tw  Ośw iec ima  i Z a t o r a  i B u ­
k o w i n y ,  k t ó r a  aż  do podnies ie ni a  je j  do  w ła ś c i w e g o  k r a j u  k o r o n n e g o  s t a n o ­
wi ła  część s k ł a d o w ą  G a l i cy i ,  dzieli się p o d  w zg l ę d em a d m i n i s t r a c y j n y m  n a  
1 9  o b w o d o w ,  k t ó r e  r azem s t a n o w i ą  p r z e s t r z e ń  1 5 2 4  mil □  z l u d n o ś c i ą  
pr ze sz ło  p i ę c io mi l i o n o wą .  ~ "

Wi e l k i e  k s i ę s t w o  K r a k o w s k i e  wedle  d o t y c h c z a s o w e g o  p o d z i a ł u  s w o j e g o  
p o l i t y c z n e g o ,  skł adał o  się z t r zech a d m i n i s t r a c y j n y c h  o b w o d ó w  z l u d n o ś c i ą  
około  1 4 0 , 0 0 0  na p rze s t r zen i  2 1  mil  Q .

Cz ynnoś ci  s ą d o w e  w Gal icyi  i B u k o w i n i e  za ł a twian e  b y w a ł y  częś ci ą  
pr ze z  s ą d y  k r a j o w e ,  częścią pr ze z  p a t r y m o n i a l n e , a to p r z e z  i s t n ie j ące  p o -  
j c d y ń c z e  ma g i s t r a t y  i j u s t y c y a r y a t y .

Do s ą d ó w  k r a j o w y c h  l ic zył y  się t r z y  s ą d y  fora lne  w e  L w o w i e ,  S t a n i ­
s ł a w o w i e  i T a r n o w i e ;  sąd  m a g i s t r a t u a l n y  i f o r u m  w  C z e r n i o w c a c h , n a s t ę ­
pnie  są d  d y s t r y k t o w y  w  S u c z a w i e ;  sześć s ą d ó w  k a r n y c h  ( w e  L w o w i e ,  
S a m b o r z e ,  R z e s z o w i e ,  W i ś n i c z u ,  S t a n i s ł a w o w i e  i C z e r n i o w ca ch ) ,  do  k t ó ­
r y c h  dol iczyć  t r zeba  os obne  u r z ę d y  s ą d o w e  j a k o  t o ;  s ą d y  h a n d l o w e  i w e x -  
l o w e  w e  L w o w i e  i B r o d a c h ;  nakoni ec  c. k. d y s t r y k t o w e  s ą d y  gó r n i cz e ,  
w S a m b o r z e ,  K o ł o m y i  i W i e l i c z c e  z za s t ę p c z y m  s ą d e m  g ó r n i c z y m  w  K a ­
czycach w ks ię s t wie  B u k o w i ń s k i e m .

P a t r y m o n i a l n e  s ą d o w n i c t w o  w Gal i cyi  i w B u k o w i n i e  dzie li ło  się m i ę ­
d z y  8 4  m a g i s t r a t y  i k o m o r n i k ó w  miejski ch  i 2 6 6 G  j u s t y c y a r y a t y .

B y ł o  w p r a w d z i e  t y l e  o k r ę g ó w  s ą d o w y c h ,  ale częs to  wiele  o k r ę g ó w  
do j e d n e g o  ma g i s t r a t u  lub  j e d n e g o  j u s t y c y a r y a t u  się odnosi ło .

W  o k r ę g u  wiel kiego k s i ę s tw a  K r a k o w s k i e g o  c y w i l n e  s ą d o w n i c t w o  z a ­
ł a t w i a n e  b y w a ł o  p r ze z  pięć s ą d ó w  p o k o j u  i K r a k o w s k i  t r y b u n a ł ,  a s ą d o ­
w n i c t w o  k a r ne  pr ze z  d y r e k c y ą  po l i cy i ,  w  pó ź n i e j s z y c h  zaś czasach p r z e z  
r a d ę  mias ta  K r a k o w a ,  n as t ęp n i e  prze z  p o l i c y j ne  k o m i s a r y a t y  d y s t r y k t o w e  
i K r a k o w s k i  t r y b u n a ł .

G d y  pr ze z  N a j w y ż e j  u d z i e lo n ą  k o n s t y t u c y ą  p a ń s t w a ,  osobi s t a  równość 
w  obl iczu p r a w a  dla w s z y s t k i c h  au s t ry a ck i ch  o by w a t e l i  p a ń s t w a  w y r z e c z o n ą  
z o s t a ł a ,  uk az ał a  się n i ezb ędn a k o n i e cz n o ść ,  r ó w n i e ż  s ą d o w n i c t w o  w  t y c h  
k r a j ach  k o r o n n y c h  do  p r o s t y c h ,  p o w s z e c h n y c h  f orm p r z y p r o w a d z i ć  i t y m  
s p o so be m g ł ę b o k o  u c z u w a n e j  p o t r ze b i e  r ó w n e g o ,  p o ś p i e szn e g o ,  i n i e z a w i s ­
łe go  w y m i e r z a n i a  sp r aw i e d l i w o ś c i  od po wi ed z i eć .

D l a  spełnienia  tego zdani a  w  ca łym o b s z e r n y m  j e g o  z a k r e s i e ,  p o w z i ę t o  
p o p r z e d n i o  opini e  r ozma i t y c h  w ł a d z  s ą d o w y c h  i a d m i n i s t r a c y j n y c h , z a ż ą ­
dano zda ń u my ś l n i e  na  ten cel z ł ożo nego  k o m i t e t u  z o s ób  r ozm a i t ego  s t o p n i a  
s ł u ż b y ,  k t ó r e m u  p r z y d a n i  byl i  mę ż o w i e  za uf ani a  i d ośw ia d cz en i  ze  w s z y ­
s tk i ch  s t r o n  k r a j u ,  t a k o w e  op in ie  p o d d a n o  doj r za łe j  r o z w a d z e ,  u ż y t o  i p o ­
r ó w n a n o  wr eszc i e  na j ob sze rn i e j s ze  s t a t y s t y c z n e  w y k a z y ,  na j roz ma i t s ze  k a r t y  
k r a j o w e g o  k a t a s t r u  i k a r t y  d r o ż n e  dla w y s z u k a n i a  s t o s u n k ó w  t e r r y t o -  
r y a l n y c h .

D l a  o d p o w i e d n i e g o  zaokr ąg le ni a  s ą d o w y c h  o b w o d ó w ,  d o t y c h c z a s o w e  
grani ce  c y r k u ł ó w  nie m o g ł y  b y ć  z a t r z y m a n e ,  mus i an o  p o p r z e d n i o  p o t w o ­
r z y ć  wielkie  okr ęg i  n a t u rą lnem i  o b w i e d z i o n e  g r a n i c a m i ,  j a k o  to  p a s m a m i  
g ó r ,  r ze ka mi  i tp.  i mu s i a n o  s zuk ać  w  t a k o w y c h  p u n k t ó w  ś r o d k o w y c h  
w  k t ó r y c h b y  się k i e ru n k i  k o m u n i k a c y j n e  s p o t y k a ł y ,  i g d z i e b y  dz i a ł a lność  
p r z e m y s ł o w a  i za t r u dn ien i a  g o s p o d a r c z e  s tykać  się z w y k ł y  i p e w n y  p u n k t  
z j ednoczeni a  z n a j d o w a ł y .

T y m c z a s e m :  1 )  P o d z i a ł  d a w n y  parafii  po  wi ęks zej  części u t r z y m a n o ,  
a od tej za sa dy  o d s t ą p i o n o  w b ar dzo r za dk ich  t y lk o  w y p a d k a c h  i to  t am,  
g dz i eb y  p o z o s t a w i e n i e  p o j e d y ń c z y c h  osad w  d a w n y m  ich z w i ą z k u ,  m o g ł o  
z p o w o d u  z a c h o d z ąc y ch  t e r r y t o r y a l n y c h  t r u d n o ś c i  w y k o n a n i e  sp r a w i e d l i ­
wości  t a mo w a ć .  . (D.  c. n. )

G  a 1 i c  y  a.
K r a k o w s k i  k o r e s p o n d e n t  W a n d e r e r  p i s z e :  W e  L w o w i e  l i t e r a tu r a  

he b r a j s ka  znalaz ła  p r z y t u ł e k ,  j a k  n i e g d yś  ży d z i  w  Polsce.  Sześ ć  r ó ż n y c h  
jej  gałęz i  będzie  w  tern p ó ł r o c z u  na wyd z i a l e  f i lozoficznym w y k ł a d a n y c h ,  
na t om ia s t  w  j ę z y k u  po lski m o p r ó c z  g r a m a t y k i  i l i t e r a t u r y  ani  je den  p r z e d ­
mio t  n ie  może p r z e z  p r y w a t - d o c e n t a  by ć  w y k ł a d a n y m .  M u s i m y  za zd roś c i ć  
ży d o m .

G a z e t a  W i e d e ń s k a  ogłasza  dzisiaj  o r g a n i z a c y i  s a d o w i  Gal icyi r a -
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zem z W .  ks. Krakowskiem i Bukowiną. Obie prow incje  będą tw orzy ły  
jeden dział s ą d o w j ,  gdyż tak mała p ro w in c ja  niemoglabj sama u trz jm ać  
wyższego sądu krajowego. Stolicą tego sądu będzie Lwów. Z powodu 
rozleglos’ci Galicji i stosownie do nowego podziału po lit jcznego , w Krako­
wie i Stanisławowie utworzone będą dwa w jźsze krajowe sena t j  sądowe; 
do ostatniego należeć będzie także Bukowina. C a ł j  dział są d o w j  rozdziela 
się na 9  sądów k ra jo w jc h ,  8 w Galicji z Krakowem, 1 w Bukowinie ze 
stolicą w Czerniowcach. D alszj  podział na 2 1 7  sądów o k rę g o w jc h , jak 
to już z politycznej organizacji jest w iadom em, pozostaje utrzymanym 
w  zasadzie, ale z powodu braku ludzi, jak tłómaczą ministerjalne m o tjw a ,  
do sędziowskiego urzędu usposobionjch , początkowo kilka okręgów skła­
dać się będzie na jeden sąd , tak, że dla obu prowincji  będzie t j lko  1 1 2  
sądów okręgow jch . Liczba sądów okręgow jch  kolegialnjch oznaczona 
je s t  na 2 9 .  In s t j tu c ja  p rz js ięg ł jch  znowu w naszej p row inc ji  zawieszo­
n a ,  a tak najważniejsze reform j,  k tó r jch  po zmianie organizacji i proce- 
d u r j  sądowniczej spodziewać się mieliśmj p raw o ,  wyjątkowo dla Galicji 
odroczone. Poprzestajemy dzisiaj na tym wyciągu , bo z powodu spóźnie­
nia poczty, zaledwo mieliśmj czas na przeczytanie patentu, który in  e x -  
t e n s o  w  jutrzejszym podamy numerze.

W  skutek upoważnienia J .  C. Mci z d. 6. Listopada r. b. udzielonego 
przy potwierdzeniu organizacji sądownictwa w krajach koronnych Galicji 
i L odom erji  z Krakowem , Os'wiecimem i Zatorem, tudzież w Bukowinie, 
minister sprawiedliwości zamianował c. k. radzcę ministeryalnege doktora 
Ignacego Strojnowskiego prezesem komissyi do zaprowadzenia sądownictwa 
z tytułem c. k. komissarza ministeryalnego.

J .  ces. Mos'ć na wniosek ministra wyznań religijnych i oświecenia, naj- 
wyższem postanowieniem z dn. 23 .  Października r. b. zamianować raczył 
zastępcę profesora filozofii prawa i prawa karnego dra Jana Rzcsióskiego, 
rzeczywistym profesorem filozofii prawa przy uniwersytecie Krakowskim.

Minister wyzn. relig. i oświecenia wydał rozporządzenie pod dniem 
2 3 .  Paźdz. r. b. mocą którego pozwolenie chirurgom uprzywilejowanym 
i magistrom chirurgii pod dn. 16 .  Sierpnia 1 8 4 9 .  udzielone, w przedmio­
cie odbycia prywatnie dwóch kursów filozoficznych, zmienione w ten sp o ­

sób zostaje: iż do przypuszczenia ich do studiów medycznych potrzebnem 
jest złożenie w gimnazyura miasta uniwersyteckiego, egzamina z logiki, 
psychologii, matematyki, fizyki i filolopii z tern nadmienieniem, iź to do­
brodziejstwo tylko przez lata naukowe 1 8 5 0 / 5 J . i 1 8 5 1 / 5 2  istnieć będzie.

T u r c y  a.
K o n s t a n t y n o p o l ,  dn. 24 .  Października. — Sułtan zajmuje się sam 

teraz nadzwyczaj wiele wszystkicmi sprawami i dla których przyczyn uczy 
się nawet po francuzku. Widzieć go można na ulicy bez wszelkiego prze­
pychu i ostentacyi. Zwykle miewa przy sobie prócz jednego adjutanta kilku 
oficerów od gwardyi przybocznej.

Syn gubernatora Egiptu prosił o jednę sułtankę za żonę, ale mu od­
mówiono. Omer basza wynalazł port w Cataro. Okoliczność ta może 
przynieść handlowi austryackiemu znaczny uszczerbek. — Z najpewniej­
szych źródeł dowiadujemy się tu ta j ,  iż książę W oroncow operujący obecnie 
p r z e c iw  Czerkicsom osobiście, został tą razą od Chamul beja mocno pora­
żony. W  B u k a r e s z c i e  z a p r z e c z o n o  p l a k a t a m i  t e m u  f a k t ó w  i, 
odwołując się do rosyjskiej niezwyciężonej potęgi. Przysłano oraz i T u r -  
cyi notę w tej mierze i z wielkiemi dla księcia W oroncowa pochwałami, 
lecz o zwycięztwie jego nie ma i słowa. — Brzęcząca moneta znikła prawie 
w całej Europie z obiegu ta k ,  iż prócz rosyjskiej,  innej nie wiele się za­
w adza .— Palmerston przesłał Austryi notę, iżby śpiesznie ukończono sprawę 
internowanych. Austrya wszakze uważa to za uchybienie swej powadze, 
iż Anglia miesza się do tej sprawy. Jakoż zapewne nie pójdzie po myśli 
lorda Palmerstona, a sprawa ta dozna dłuższej jeszcze zw łok i, jak można 
najdłuższej. —  Piętnastu Polaków przyjęto do służby wojskowej w Turcyi,  
piętnastu zaś innym , którzy dobrowolnie ustąpili,  wypłacono po 5 0 0 0  
piastrów. Emigracya jeszcze w Szumli; zdaje się, że tam przezimuje nim 
odjedzie do Ameryki. Temi dniami pochowaliśmy jednego z naszych , który 
pracując we fabryce przez nieostrożność skaleczył sobie rękę. Doktorowie 
tutejsi leczyli go tak nieszczęśliwie, iż kilka palców miał bez ciała, nare­
szcie uznano konieczność amputowania ręki. T oby  uczyniło go niezdatnym 
do pracy dalszej, a niechcąc żyó z miłosierdzia innych , odjął sobie życie 
przez wystrzał.

OBWIESCZKNIfi.
Na mocy prawa z dnia 12. L isto­

pada r. b ież . w s z y s c y  tu te js i m ie­
szkańcy obowiązani są inkw ate- 
runek ponosić, w  tym celu spisane 
zostaną w s z y s t k i e  pomieszkania 
przez obranych przez nas w sp ó ł­
obyw ateli.

Nim jednak odmienione pomie­
szczenie inkwarterunku nastąpi, 
w łaśc ic ie le  domów jeszc ze  w ięcej  
jak dotąd żołn ierzy na k w atery  
dostaną.

Poznań, dnia 16. Listopada 1850. 
M a g i s t r a t .

S P R Z E D A Ż  K O N I E C Z N A .
Król. Sąd powiatowy w K o ś c i a n i e ;  w ydział I .  

dnia 4. L ipca 1850.
D o b ra  szlacheckie W i e l i c h o w o  w p o w ie ­

cie K ościańsk im , oszacowane na 143.223 Tał.  
19 sgr. 4. fen. w ed le  taxy ,  mogącej b yć  przej- 
rzauej w raz  z w ykazem  hypo tecznym  i w a ru n ­
kam i w  Registra lurze, mają być  d n i a  21.  ( i r u ­
d n i a  1 8 5 0 .  p rzed  po łudniem  o godzinie lOlej 
w  miejscu zw y k łe m  p o sied zeń  są d o w y c l i  sp r ze ­
dane.

S P R Z E D A Z  K O N I E C Z N A .
K r ó l .  S ą d  p o w i a t o w y  w P o z n a n i u .

W y d z . l g o — spraw  cyw ilnych .
P o z n a ń ,  d n i a  13. M a j a  1 8 5 0 .

F o lw a rk  dziedzicowi Ur.  L u d w ik o w i K r z y -  
ź a ń s k i e m u  na leżący ,  w R u m i a n k u  pod  
liczbami 1., 7., 11. i 1,3. po łożony ,  oszacow any  
n a  20,231 Tal. 25 sgr. 6 fen. w ed le  taxy ,  m o g ą ­
cej być  prze jrzane j  w raz  z w ykazem  h y p o te c z ­
nym  i w arunkam i w  R egis tra lurze ,  ma b y ć  dnia 
17. Stycznia 1851. p rzed  po łudniem  o godzinie 
l i s i e j  w miejscu zw ykłem  posiedzeń sądow ych  
sp rzedany .

W s z y s c y  niewiadomi pretendenci realni w zy ­
wają się , ażeby  się pod  uniknieniem p rck lu zy i  
zgłosili, najpóźniej w  terminie oznaczonym .

W Y W O Ł A N I E  P U B L IC Z N E .
W  księdze hy p o te cz n e j  tu  w miejscu na u li­

c y  S g o  Marciriskiej p o d  liczbą 215. położonego

gruntu  jest Ilub. I I I .  Nr. 3. k aucya  w ilości 150 
T a l . , k tó rą  A l e x a n d e r  Ur .  B r z e ż a ń s k i ,  d a ­
w nie jszy  właściciel dla swego brata J ó  z e f a  Ur .  
R r z c ź a ń s k i c g o ,  jako dz ierżaw cy  fo lw arku  
K a m i e ń c a  us tanow ił ,  zapisaną.

W s z y s c y  ci, k tó rzy  p re tensyc  do lej kaucy i 
mieć mniemają, szczególnie właściciel Kamieńca, 
jego su k c esso ro w ie ,  ce ssyonarze ,  a lbo  k tó rzy  
nareszcie w ich miejsce wstąpili,  w yzw ają  się, 
aby  się na d n i u  19.  ( i r u d n i a  r. b. o godzinie 
10. zrana w yznaczonym  term inie p rzed  Panem 
N e u m a n i i  R adzcą Sądu  pow ia tow ego  w  naszej 
izbie ins trukcy jne j  pod  liczbą 13. zgłosili.

N ies taw ający  będą ze swemi mianemi realne- 
mi pretensyam i do  w yrażone j kaucyi w y łą c z o ­
nym i,  i im dla tego wieczne milczenie na łożone  
zostanie.

P o z n a ń , dnia 30. S ierpnia 1850.
K r ó l .  S ą d  p o w i a t o w y .  W y d z .  I. 

dla sp raw  cywilnych.
P R O C  L A M A.”

Tute jsza  Król.  R egencya w ystaw iła  pod  dniem 
12. L utego  1826. r. dla dz ierżaw cy dominialnego 
B o g d a ń s k i e g o  obligacyę p row iucyona lną-  
rządow ą na 107 T al 28 srbgr. 10 fen. z p ro c e n ­
tem po 4. od sta. T ę  obligę p o d o b n o  B o g d a ń ­
s k i  posiadaczow i d ó b r  J ó z e f  o w i  B i e l  i ń s k i e -  
m u ,  a tenże znow u posiadaczow i d ó b r  W o j ­
c i e c h o w i  B a r a n o w s k i e m u  cedow ał.  O s ta ­
tni cedow ał ją d. 5. Lutego 1829. r. ow dowiałe j 
Pani E l ż - b i e c i e  B i e l i ń s k i e j ,  ta 5. W rz eśn ia  
1838. r. A ktuariuszow i dominialnemu J a n o w i  
S t e r n i e ,  a len 25. C zerw ca  1844. r. bankie­
ro w i M o r y c o w i  M e j  e r o  w i w  G n i e ź n i e .  
A że ostatni te cessye B o g d a ń s k i e g o  i B i e ­
l i ń s k i e g o  d o s t a w i ć  n i e  m ó g ł ,  więc zap ła­
ciła Król.  R egencya  len kap ita ł z czteroletnim 
procen tem  do  naszego depozytu .  — Na teraz 
wniósł M o r y c  M e  j e r  o am ortyzacją  o b y d w ó ch  
tycli w zm iankow anych  cessyów, k tó re  p o d o b n o  
zaginęły. Zostają zatem w szyscy  c i ,  k tó rzy  do 
pow yże j oznaczonej obligacyi,  z cessyów  B o ­
g d a ń s k i e g o  i B i e l i ń s k i e g o  w ściągającym 
się sposobie  do m assy depozy ta lnć j  u tw orzonej 
z zapła ty kapitału z p rocentam i,  jako  właścicie­
le ,  cessyonaryusze ,  fantowi lub innych  pism 
posiedziciełe, p re lensye  mieć mniemają, zaw e­
zw an i ,  takow e najpóźniej w  terminie 

n a  d z i e ń  11.  M a r c a  1 8 5 1 .  r. 
p rzed  południem o 11L godzinie przed d ep u to ­
w an y m  R eferendaryuszem  H e y n e  w naszym 
dom u są d o w y m  w yznaczonym  zażądali, gdyż 
w  przec iw nym  razie z niemi prek ludow auem i

zos taną ,  cessye te za a m o r t y z o w a n e  uznane 
b ę d ą ,  a massa depozy la lna  będzie bankierow i 
M o r y c o w i  M a j e r o w i  w ypłaconą .

B y d g o sz c z ,  dnia 21. Października 1850.
K r ó l .  S ą d  p o w i a t o w y .  W y d z .  I.

M łody  ag ro n o m , w o ln y  od s łu ż b y  w ojsko­
we j ,  umiejący d o b rze  p o  p o l s k u ,  szuka n a ­
t y c h m i a s t  miejsca jako  ekonom . O p a trz o n y m  
on  jest w jak najlepsze zaświadczenia i od  s ie ­
dm iu lat za trudnionym  p rzy  rozm aitych  g o sp o ­
dars tw ach  wiejskich. —  Bliższej w iadomości 
udzieli E x p e d y c y a  tej gazety. .

Tanie podarunki na gwiazdkę.
N e a p o l i t a u y ,  lam y gładkie i k ra tkow ane ,  

w ełn iane lustres z je d w a b ie m , twili w e  w sz y ­
stkich ko lorach , t y b e t y ,  m ochry ,  k o lo ro w e  i 
czarne ,  k a lu u y ,  wełniane chustki.

D la  m ęszczyzn: N iderlandsk ie  k o r ty  na pan- 
t a lo n y ,  kaszemirowe kamizelki,  indy jsk ie  c h u ­
stki do  nosa po nadzw ycza jn ie  tanich cenach.

F a l k  K a r p e n  
w narożniku W ro n ie c k ie j  ulicy Nr. 91.

Kupczyka Pana JEUteartla 
U tutoIpha tu ztąd, oddalili­
śmy dziś z liandlu naszego. 

Poznań, «1.14. Listopada 1 8 5 0 . 
C\ M uller d' Comp.

 P*'zy Sapieżynskiem Ur. 3.
N o w ą nadsy łkę herbaty Chińskiej

z W a r s z a w y  odebrali
M. M a g n u s z c w i c z  i Sp. w  Bazarze.

Kurs giełdy Berlińskiej.

Dnia 15. L istopada 1850.
S t o -
p«

pCt.

N a  pr . k u r a n t

p a p i e ­
ram i

g o t o ­
w iz n a .
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